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Otwierają serca
W zeszłym roku wolontariuszom z PCK udało się przygotować świąteczne 
paczki dla 300 rodzin. Czy ten rekord zostanie pobity? 
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Twórca hospicjum niegodny nagrody!
W przedbiegach odrzucono kandydaturę Zbigniewa Warczewskiego  
do prestiżowego wyróżnienia miasta. 
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Satyryczny 
finał

Sędziowska 
słabość
Jeszcze tylko 
w dwóch meczach 
Franciszek Smuda poprowa-
dzi Zagłębie Lubin, ale w cza-
sie ostatniej konferencji pra-
sowej musiał wypomnieć sę-
dziowskie błędy, jakie popeł-
nili arbitrzy prowadzący me-
cze Zagłębia. 
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– Nic nie wiem o tym, żeby głosowała na mnie rodzina – żartował zwycięzca plebiscytu na 
najlepszego dzielnicowego Tomasz Kozak (na zdjęciu w środku), który wraz z innymi nagrodzonymi 

kolegami odebrał podarunki konkursowe.  
Drugie miejsce w konkursie zajął Krzysztof Magdziak, trzecie Grzegorz Bury z Lubina (na zdjęciu pierwszy 
z lewej), a wyróżnienie dostał Norbert Doberstein, dzielnicowy z gminy Rudna (na zdjęciu pierwszy z prawej). 
Niektórzy mieszkańcy dopiero dzięki temu konkursowi dowiedzieli się, jak nazywa się i wygląda ich 
dzielnicowy. – I właśnie to było celem tej zabawy – przybliżenie ludziom policjantów, z którymi mają 
bezpośredni kontakt, czyli dzielnicowych – mówi zastępca komendanta Sebastian Biały. 14ÂÂ

 
Drodzy Górnicy  
oraz Pracownicy  

oddziałów i spółek związanych  
z Polską Miedzią

 
Z okazji Waszego najważniejszego 
w roku święta życzymy Wam przede 

wszystkim bezpiecznej  
i satysfakcjonującej pracy. 

Niech Wasza patronka, święta Bar-
bara czuwa nad Wami nie tylko 

podczas  
wykonywania obowiązków  
służbowych, ale także w życiu  
osobistym i rodzinnym.

Życzymy Wam zdrowia, uznania 
oraz spełnienia wszystkich marzeń. 

Szczęść Wam Boże
redakcje

„Wiadomości Lubińskich”,  
portalu lubin.pl oraz TV Regionalnej
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Lubinianie wreszcie mogli się przekonać, jak wygląda ich dzielni-

cowy. Okazuje się, że problemów ze znajomością mundurowego pierw-

szego kontaktu nie mają mieszkańcy mniejszych miejscowości, którzy 

swego policjanta znają równie dobrze, co księdza proboszcza czy listo-

nosza.

Natomiast o tym, który z kierowców komunikacji miejskiej jeździ 

najpunktualniej i jest zawsze miły dla podróżnych zdecydowali z kolei 

pasażerowie lubińskich autobusów. 

Miniony tydzień obfitował w konkursy i plebiscyty. Swoje typy zgła-

szali także lubińscy radni miejscy, którzy zdecydowali o nazwiskach 

pretendentów do nagrody miasta. 

Przy okazji wyeliminowali z dalszego etapu Zbigniewa Warczew-

skiego – społecznika o niezwykłym sercu i oddaniu wobec osób nieule-

czalnie i obłożnie chorych. Taki człowiek to prawdziwy skarb dla mia-

sta, a inicjatywa budowy hospicjum, to idea wymagająca najwyższe-

go poświęcenia. Doskonale rozumieją to wszyscy ci, którzy musieli się 

przekonać, jak niezwykłej siły psychicznej i fizycznej wymaga praca 

na oddziale opieki paliatywnej.

Widocznie dla części lubińskich rajców, los jest bardziej łaskawy i 

na całe szczęście nie dane im było osobiście doświadczyć hospicyjnych 

dramatów. Bo chyba tylko niewiedzą i wynikającym z niej brakiem 

empatii można wytłumaczyć odrzucenie kandydatury Zbigniewa War-

czewskiego. W żadnym wypadku nie chcę dyskredytować pozostałych 

kandydatów, ale odrzucenie kogoś tak zasłużonego dla miasta, po pro-

stu nie mieści się w głowie.

Joanna Michalak
redaktor naczelny

joanna.michalak@pressmedial.pl

Miniony tydzień 
obfitował w konkursy  

i plebiscyty

Nowy konkurs, 
nowy dyrektor
Miejski Ośrodek Pomocy Społecz-
nej będzie miał nowego dyrektora. 
Ze względu na wyrok Wojewódzkie-
go Sądu Administracyjnego urząd 
miejski musi rozwiązać umowę 
o pracę ze Stanisławą Lewandow-
ską, która obecnie jest szefem 
wspomnianej placówki, i ogłosić no-
wy konkurs na obsadę tego stano-
wiska. 
Wszystko zaczęło się od skargi rad-
nych miejskich. Zwrócili się oni do 
wojewody dolnośląskiego, aby 
sprawdził legalność powołania na 
dyrektora MOPS-u Stanisławy Le-
wandowskiej. Każdy pełniący tę 
funkcję musi bowiem spełniać pew-
ne wymogi, między innymi posiadać 
trzyletni staż w pomocy społecznej. 
Według radnych, obecna szefowa 
placówki nie miała takiego do-
świadczenia. 
Wojewoda po rozpatrzeniu wniosku 
lubińskich radnych uznał, że Lewan-
dowska nie powinna zostać powoła-
na na dyrektora MOPS-u. Urząd od-
wołał się od jego decyzji do Woje-
wódzkiego Sądu Administracyjne-
go. Argumentował, że szefowa lu-
bińskiego MOPS-u ma niezbędne 
doświadczenie, przez rok nadzoro-
wała MOPS pracując w lubińskim 
magistracie, a wcześniej zajmowała 
się sprawami pomocy społecznej ja-
ko burmistrz Ścinawy. Sąd jednak 
przychylił się do rozstrzygnięcia wo-
jewody. I choć wyrok nie jest prawo-
mocny i przysługuje od niego odwo-
łanie do Naczelnego Sądu Admini-
stracyjnego, to urząd miejski nie ma 
innego wyjścia jak rozwiązać umo-
wę o pracę z obecną dyrektor 
MOPS-u. 
– Gdy otrzymamy wyrok sądu,  
rozwiążemy umowę o pracę z panią 
Lewandowską – przyznaje Krzysz-
tof Maj, rzecznik prezydenta. – Póź-
niej ogłoszony zostanie konkurs na 
nowego dyrektora MOPS-u.  � MRT

Powalczy 
o fotel
Na stanowisko prokuratora gene-
ralnego zamierza kandydować 
Edward Zalewski, który od marca 
tego roku piastuje podobny urząd. 
Wieloletni szef Prokuratury Okrę-
gowej w Legnicy potwierdził to 
w rozmowie na antenie RMF FM. 
Prokurator krajowy to jedna z naj-
ważniejszych funkcji w Minister-
stwie Sprawiedliwości. W ramach 
wzmacniania niezależności poli-
tycznej prokuratury, w przyszłym 
roku urząd ten zostanie jednak 
oddzielony od resortu. Zalewski 
chce być szefem tej – już odpoli-
tycznionej – instytucji. 
– Długo się zastanawiałem, roz-
mawiałem z moimi współpracow-
nikami i żoną, po czym podjąłem 
decyzję o kandydowaniu na to sta-
nowisko – stwierdził w audycji 
„Kontrwywiad”. 
Lubinianie pamiętają Edwarda 
Zalewskiego jako autora aktu 
oskarżenia w sprawie Zbrodni Lu-
bińskiej, w głośnym procesie, 
w którym na ławie oskarżonych 
zasiedli byli milicjanci. � JOM
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Zbigniew Warczewski jest po-
mysłodawcą i twórcą lubińskie-
go hospicjum – placówki dającej 
ukojenie nieuleczalnie i ciężko 
chorym lubinianom. Napisał też 
książkę „Lubin dawniej i dziś” – 
jedną z nielicznych publikacji po-
święconych Zagłębiu Miedzio-
wemu. 

Dla części lubińskich radnych 
to jednak za mało, by choćby no-
minować go do Nagrody Miasta 
Lubina. Sam zainteresowany 
sprawy komentować nie chce. W 
telefonicznej rozmowie z TVL 
Odra podkreślił jedynie, że pra-
cuje dla ludzi, a nie dla nagród. 

Społecznik znalazł się w gro-
nie 12 kandydatów nominowa-
nych do tegorocznej Nagrody 
Miasta Lubina. Do kolejnego eta-
pu konkursu, zgodnie z regula-
minem, mogło przejść tylko pięć 
osób. I przeszło. Ale dla Zbignie-
wa Warczewskiego w finałowej 
piątce miejsca zabrakło. 

Znaleźli się tam inni miesz-
kańcy, zdaniem radnych, ze 
znacznie większym dorobkiem: 
Piotr Strzelecki, prezes Górni-
czego Chóru Męskiego ZG Lu-
bin; Edward Wóltański, dzia-
łacz Solidarności Walczącej; 
Tadeusz Borysiak, prezes Mie-
dziowego Centrum Kształcenia 
Kadr; Piotr Socha, prezes Lu-
bińskiego Klubu Rowerowego 
oraz Jerzy Jaworski, prezes lu-
bińskiego Stowarzyszenia Dać 
Nadzieję. 

Do nagrody miasta kandy-
daturę Zbigniewa Warczew-
skiego zgłosiło proprezyden-
ckie stowarzyszenie Lubin 
2006. Radni nie lubią Roberta 
Raczyńskiego i organizacji, 
które go wspierają. Trudno nie 
odnieść wrażenia, że twórca lu-
bińskiego hospicjum mógł 
paść ofiarą tych animozji. 

Maja Grohman

Społecznik znalazł się w gronie 12 kandydatów nominowanych  
do tegorocznej nagrody Lubina

Radni: twórca hospicjum  
niegodny nagrody!

W przedbiegach odrzucono ÐÐ kandydaturę Zbigniewa Warczewskiego do prestiżowego wyróżnienia  
		    miasta. Przeciwko człowiekowi, który oddał się działalności społecznej, głosowali radni: Marek Bub-
nowski, Paweł Niewodniczański i Kamil Wojnarowski. 
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Do nagrody miasta  
kandydaturę  

Zbigniewa Warczewskiego 
zgłosiło proprezydenckie 

stowarzyszenie Lubin 2006

Rokson 
dziękuje  
za wsparcie
O dużym szczęściu w nieszczęś-
ciu może mówić 71-letni Zbigniew 
Gromek, który w sobotę wypadł 
z trybuny stadionowej. Popularny 
kibic o pseudonimie Rokson upa-
dając z wielu metrów uderzył gło-
wą o ziemię. 
– Ma uraz głowy i klatki piersiowej 
– informuje doktor Jarosław Jaro-
szewski, wicedyrektor szpitala 
ZOZ przy ul. Bema w Lubinie, 
gdzie trafił poszkodowany sympa-
tyk Zagłębia Lubin. – Ogólny stan 
pacjenta jest dobry, przebywa na 
obserwacji na oddziale chirurgicz-
nym – dodaje szef placówki zdro-
wia. 
Roksona odwiedziło w szpitalu 
wielu jego sympatyków. Wśród 
nich także rzecznik prasowy klu-
bu, Wacław Wachnik. 
– Pan Zbyszek prosi, by podzięko-
wać wszystkim, którzy trzymali za 
niego kciuki. Pacjent czuje się do-
brze. Jest na lekach przeciwbólo-
wych i nie narzeka na samopo-
czucie, choć ma złamane żebro, 
a pod oczami solidne lima – mó-
wi rzecznik Zagłębia Lubin. 
Z sobotniego meczu Zagłębia Lu-
bin z Lechem Poznań pogotowie 
ratunkowe zabrało ze stadionu 
Roksona – jednego z najwierniej-
szych kibiców miedziowych. 
– Nagle pochylił się i wypadł za bur-
tę sektora C – donoszą świadko-
wie. – Wyglądało to dramatycznie – 
nie kryli niepokoju kibice z OCB 03. 
Kilka dni temu pan Zbigniew Gro-
mek skończył 71 lat i baner z naj-
lepszymi życzeniami od kolegów 
był prezentem. � JOM

W lubińskim ZOZ-ie wprowadzono kroki 
zapobiegawcze przed epidemią 

Zakaz odwiedzin na Bema 
Nie tylko Legnica, ale też Lubin obawia się epidemii grypy. W szpitalu przy ulicy Bema na  ÐÐ				   części oddziałów wprowadzono całkowity zakaz odwiedzin, na pozostałych – odwiedziny 

zostały ograniczone. Bez większych zmian jest natomiast w Miedziowym Centrum Zdrowia. 

W ubiegłym tygodniu 
poruszenie wywołała 
informacja, że jedna 

z lubińskich nastolatek może 
być zarażona wirusem świńskiej 
grypy. Wprawdzie informacje 
nie potwierdziły się, a przepro-
wadzone we Wrocławiu bada-
nia wykluczyły obecność wiru-
sa, to ziarno niepewności zosta-
ło zasiane. 

Także od kilku dni środki za-
pobiegawcze przed epidemią 
grypy stosuje legnicki szpital. 
Wprowadzono całkowity zakaz 
odwiedzin pacjentów, przeby-
wających w placówce. Teraz po-
dobne metody stosuje Lubin. 

– Musimy działać profilak-
tycznie, żeby nie doszło do jakie-
goś drastycznego rozprzestrze-
nienia wirusa grypy na naszym 
terenie – argumentuje Jarosław 
Sieracki, dyrektor lubińskiego 
ZOZ-u. – Podobnie jak inne szpi-
tale w całej Polsce, działamy za-
chowawczo. 

W lubińskim ZOZ-ie całkowi-
ty zakaz odwiedzin został wpro-
wadzony na oddziałach położni-
czym, ginekologicznym, gineko-
logii onkologicznej i patologii cią-
ży, noworodków i wcześniaków, 
dziecięcym i niemowlęcym. 

Kierując się podwyższonym 
ryzykiem epidemiologicznynym 

na pozostałych oddziałach cho-
rych możemy odwiedzać tylko 
w godzinach od 15 do 17. Równo-
cześnie u jednego pacjenta mo-
gą przebywać tylko dwie osoby. 
Na szpitalny oddział nie wejdą 
też dzieci, gdyż według zaleceń 
dyrekcji odwiedzający muszą 
mieć ukończone 16 lat. 

– Zakaz jest przestrzegany 
bardzo rygorystycznie. Nie mo-
żemy wpuszczać na oddziały 
młodszych dzieci, gdyż są bar-
dziej narażone na zachorowanie 
i mniej odporne immunologicz-
nie – dodaje dyrektor placówki. 

Na razie zakazu odwiedzin nie 
wprowadzono jeszcze w Miedzio-

wym Centrum Zdrowia. Dyrekcja 
nie wyklucza jednak, że podobne 
ograniczenia zaczną tam obowią-
zywać od przyszłego tygodnia. 

– Jak dotąd nie zaobserwo-
waliśmy gwałtownego wzrostu 
zachorowań na grypę, dlatego na 
razie nie wprowadziliśmy zaka-
zu odwiedzin. Na niektórych od-
działach, np. na onkologicznym, 
odwiedziny są natomiast regulo-
wane przez lekarzy dyżurnych. 
Apelujemy też do pacjentów, aby 
u chorego w danym czasie prze-
bywał tylko jeden odwiedzający 
– uzupełnia Marek Ścieszka, 
wiceprezes MCZ w Lubinie. 

Mariola Samoticha

Równocześnie u jednego pacjenta mogą przebywać 
tylko dwie osoby. Na szpitalny oddział nie wejdą też 
dzieci, gdyż według zaleceń dyrekcji odwiedzający 

muszą mieć ukończone 16 lat
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W związku z poniesieniem przez Miasto Lubin wydatków na referendum w sprawie odwołania Pana Roberta 
Raczyńskiego, Prezydenta Miasta Lubina w czasie trwania kadencji, My Mieszkańcy Lubina wzywamy radnych 

Rady Miejskiej w Lubinie, którzy głosowali za przeprowadzeniem tego referendum do zrzeczenia się  
w całości należnej im diety z tytułu zasiadania w Radzie Miejskiej Lubina celem pokrycia kosztów referendum.

lp. imię i nazwisko adres podpis

1.

2.

3.

4.

5.

6.

7.

8.

9.

10.



– W tym roku konkurs na Przy-
jaznego Kierowcę cieszył się bar-
dzo dużym zainteresowaniem – 
mówi Dariusz Chryc z interneto-
wego radia Podcast 9 Lubin, które 
współorganizowało zabawę. – Do-
staliśmy niemal tysiąc głosów, czy-
li prawie o 70 procent więcej niż 
w poprzednich edycjach konkur-
su – dodaje. 

Każdemu z 92 kierowców pra-
cujących w komunikacji miejskiej 
przydzielony został numer. Pasa-
żerowie głosowali właśnie na nie. 
Najwięcej głosów otrzymał Artur 
Andrzejczak, kierowca z 21-letnim 
stażem. 

– Nie miałem większych kło-
potów w pracy z pasażerami – 
przyznaje zwycięzca. – Może dla-
tego, że jestem postawny i bali się 
ze mną zadzierać – żartuje Artur 
Andrzejczak, przyznając, że tylko 
raz w swojej karierze miał nieprzy-
jemności z pasażerami. 

– Kiedyś jeden z moich pasaże-
rów dostał zawału. Zawiozłem go 
więc do szpitala. Potem pozostali 

pasażerowie skarżyli się, że zbo-
czyłem z trasy – opowiada. 

Pan Artur, podobnie jak jego 
koledzy po fachu, którzy zajęli dru-
gie i trzecie miejsca w konkursie, 
Roman Łuć i Andrzej Andrzejew-
ski, oprócz pamiątkowego dyplo-
mu dostanie premię specjalną od 
szefostwa PKS-u. Na dodatek pie-
niężny mogą też liczyć najbardziej 
punktualni kierowcy jeżdżący au-
tobusami miejskimi, bo i takich 
wyłoniono w konkursie. 

– Dzięki systemowi GPS, jaki 
działa w mieście, jesteśmy w sta-
nie stwierdzić, o której godzinie 
z przystanku odjeżdża każdy au-
tobus – mówi Krzysztof Maj, 
rzecznik prezydenta Lubina, któ-
ry ufundował puchary dla naj-
punktualniejszych kierowców. 

– Z punktualnością naszej ko-
munikacji nie jest źle. Wszyscy kie-
rowcy autobusów miejskich mają 
prawie 93 procent planowych od-
jazdów, zaś trzech najlepszych pa-
nów ma powyżej 99 procent – do-
daje. 

Dariusz Król, który okazał się 
najpunktualniejszy z punktual-
nych, przyznaje, że zgodność z roz-
kładem jazdy wcale nie musi się 
odbywać kosztem pasażerów. 

– To że jestem punktualny, nie 
znaczy wcale, że nie poczekam na 
kogoś, kto biegnie do autobusu. Tu 
się trochę straci czasu, ale w innym 
miejscu zyska – dodaje z uśmie-
chem. Dużą punktualnością wy-
kazali się też Antonii Soroka i Sta-
nisław Wijata.  � Marta Czachórska

Dariusz Król okazał się  
najpunktualniejszy  

z punktualnych kierowców  
komunikacji miejskiej
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Pasażerowie wybrali najlepszych kierowców komunikacji miejskiej

Superszofer 2009
�Nie spóźnia się, ÐÐ zawsze poczeka na pasażera i jest miły – tak powinien wyglądać idealny kierowca 
komunikacji miejskiej. Lubinianie, już po raz trzeci, wybrali tego, który jest najbliższy ideału. 

Niektórzy mieszkańcy dopiero 
dzięki temu konkursowi do-
wiedzieli się, jak nazywa się 

i wygląda ich dzielnicowy. – I właś-
nie to było celem tej zabawy – przy-
bliżenie ludziom policjantów, z któ-
rymi mają bezpośredni kontakt, czy-
li dzielnicowych – mówi zastępca ko-
mendanta Sebastian Biały. 

Najwięcej głosów zebrał Tomasz 
Kozak, który strzeże bezpieczeństwa 
w Ścinawie. Pozostałych dzielnico-
wych pozostawił daleko w tyle. – 
Znam mieszkańców. Nie tylko pra-
cuję w Ścinawie, ale i stamtąd pocho-
dzę. Mieszkałem tam 27 lat – wyzna-
je zwycięzca. – Wiele osób przycho-
dziło do mnie w trakcie trwania kon-
kursu i mówili, że o nim wiedzą i że 
będą na mnie głosować – dodaje. 

Trochę inaczej jest ze zdobywcą 
trzeciego miejsca, Grzegorzem Bu-
rym, który jako jedyny policjant z Lu-
bina znalazł się w czołówce. – Ciężko 
jest znać wszystkich mieszkańców 
terenu, na którym się pracuje – przy-
znaje. – Mam ich przecież przeszło 
dziesięć tysięcy. Ale jestem rozpozna-
walny – dodaje patrolujący ulice Sta-
rego Lubina Grzegorz Bury. 

Policjant, który zajął drugie miej-
sce, Krzysztof Magdziak, niestety nie 
mógł osobiście odebrać nagrody, 
z wieloma innymi policjantami z po-
wiatu ochraniał w piątek, kiedy ho-
norowano zwycięzców, mecz Zagłę-
bie Lubin z Lechem Poznań. 

Do trójki zwycięzców dołączył 
także Norbert Doberstein, dzielnico-

wy z gminy Rudna. Otrzymał on wy-
różnienie. 

Cała czwórka została obdarowa-
na przez władze gmin i miast na tere-
nie, których pracują. Dzielnicowy 
z Lubina otrzymał radio CB. – Żeby 
łatwiej było mu przedzierać się przez 
korki – żartował Krzysztof Maj, 
rzecznik prezydenta Roberta Ra-
czyńskiego, wręczając nagrodę. 

Dodatkowo wszyscy panowie, 
którzy wzięli udział w konkursie, na 
pamiątkę otrzymali od naszej redak-
cji swoje karykatury, stworzone przez 
czeskiego rysownika Bretislava Ko-
varika, szefa Czeskiej Unii Karykatu-
rzystów. 

Dla trojga Czytelników, którzy 
brali udział w zabawie, ufundowali-
śmy drobne nagrody. Informacje do 

wylosowanych internautów wyśle-
my drogą e-mailową. Prosimy o od-
zew z podaniem namiarów telefo-
nicznych. Fundatorem nagród dla 
Czytelników jest kino Helios. 

Marta Czachórska

Najlepsi dzielnicowi w nagrodę otrzymali swoje karykatury, wykonane przez 
czeskiego artystę

Satyryczny finał
�Nic nie wiem o tym, żeby głosowała na mnie rodzina – żartował zwycięzca plebiscytu na najlepszego dzielnicowego Tomasz Kozak, który wraz  ÐÐ z innymi nagrodzonymi kolegami odebrał podarunki konkursowe. 

– Celem tej zabawy było przybliżenie ludziom policjantów, z którymi mają bezpośredni kontakt, 
czyli dzielnicowych – powiedział zastępca komendanta Sebastian Biały, gratulując zwycięzcy 

konkursu Tomaszowi Kozakowi
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REPERTUAR KINA HELIOS  LUBIN WAŻNY 27.11 - 03.12
         

POKAZY TRÓJWYMIAROWE: ÂÂ
OPOWIEŚĆ WIGILIJNA 3D 	 – od lat 7 - PROD.USA 	 – 10.30, 12.30, 14.30, 16.30, 18.30, 20.30… 
   
 

PREMIERY: ÂÂ
MIKOŁAJEK 	 – B.O. – PROD.FRANCJA 	 – 10.15, 12.15, 14.15, 16.15, 18.15…  

POZOSTAŁE  TYTUŁY: ÂÂ
RENIFER NIKO RATUJE ŚWIĘTA 	 – B.O – PROD. FINLADNIA/DANIA/ 
			   NIEMCY/IRLANDIA 	 – 9.45, 11.45, 13.30, 15.15, 17.00…
SAGA ZMIERZCH: KSIĘŻYC W NOWIU 	 – od lat 12 – PROD. USA 	 – 10.00, 12.30, 15.00, 17.30, 20.00, 22.30…
NIGDY NIE MÓW NIGDY 	 – od lat 12 – PROD. POLSKA 	 – 19.00, 21.00…
2012 	 – od lat 15 – PROD.KANADA/USA 	 –12.00, 15.00, 18.00, 21.00… 
REWERS 	 – od 15 lat – PROD.POLSKA 	 – 20.15…

Kino Helios, ul. Generała Władysława Sikorskiego 20 59-300 Lubin; rezerwacja on-line: www.heliosnet.pl 
rezerwacja telefoniczna: (076) 724 97 97; biuro kina:  tel. (076) 724 97 90,  biuro kina:  fax (076) 724 97 91

Rozmowa z doktorami Arturem Kwaśniewskim i Zbigniewem Winklem, lekarzami 
z Centrum Diagnostyczno-Terapeutycznego MEDICUS, twórcami Pracowni Badania 
Zaburzeń Oddychania w czasie Snu

Nadmierna senność, 
chrapanie i bezdechy
Coraz więcej Polaków cierpi na nadmierną 
senność. Większość z powodu przepraco-
wania i stresu. Jednak może być ona rów-
nież objawem niebezpiecznej choroby...

Problem nadmiernej senności 
dotyka wiele osób dorosłych. Nie-
kiedy może to być skutek przepra-
cowania, przemęczenia lub niedo-
spania, ale w bardzo wielu przypad-
kach jest to wyraz choroby – zespo-
łu obturacyjnego bezdechu senne-
go. Choroba ta zawsze łączy się 
z chrapaniem. Jeśli więc ktoś chra-
pie w nocy, szczególnie kiedy jest to 
chrapanie nierównomierne, oraz 
jest nadmiernie senny, powinien 
poddać się badaniu na bezdech 
śródsenny. Lekarze na całym świe-
cie, aby stwierdzić czy pacjent może 
mieć bezdech, przed badaniem 
przeprowadzają ankietę mierzącą 
skalę senności. Jeśli pacjent uzyska 
wynik powyżej 11, to prawdopodob-
nie cierpi na bezdech śródsenny 
i musi poddać się odpowiedniemu 
badaniu.

A jeśli zlekceważymy chrapanie i nadmier-
ną senność? Jakie mogą być konsekwen-
cje nie leczenia bezdechu?

Bezdech jest schorzeniem, któ-
re bardzo dobrze się leczy, oczywi-
ście pod warunkiem, że zostanie 
ono w odpowiednim czasie zdiag-
nozowane. Nieleczony bezdech jest 
niebezpieczny. Przyczynia się do 
wielu schorzeń układu sercowo-na-
czyniowego między innymi nadciś-
nienia tętniczego, choroby niedo-
krwiennej serca udaru mózgu. Na-
leży również pamiętać, że człowiek 
niewyspany jest w ciągu dnia zde-

nerwowany, gorzej pracuje, ponie-
waż ma problemy z koncentracją 
i bóle głowy. Choroba wpływa więc 
zarówno na samego pacjenta, jak 
i na jego otoczenie. Pacjent z zespo-
łem bezdechu śródsennego to pa-
cjent z nadmierną sennością w cią-
gu dnia, która aż w 20% odpowie-
dzialna jest za wypadki samochodo-
we.

Jak możemy się dowiedzieć, czy rzeczywi-
ście chorujemy na bezdech?

Żeby zdiagnozować i wykryć 
u pacjenta zespół bezdechu śród-
sennego, trzeba przeprowadzić spe-
cjalistyczne badanie polisomnogra-
ficzne.

Teraz takie badania przeprowadzane są 
również w Lubinie...

Tak w Centrum Diagnostyczno-
-Terapeutycznego Medicus w przy-
chodni na ul. Leśnej 8. Przeprowa-
dzamy badania w kierunku zespo-
łu obturacyjnego bezdechu senne-
go, kwalifikujemy pacjentów do le-
czenia wspomagającego w przypad-
ku zespołu bezdechu oraz leczymy 
chrapanie. Zabiegi leczące chrapa-
nie przeprowadzamy od paździer-
nika tego roku.

Badanie diagnostyczne jest bez-
bolesne i przyjemne, nie trzeba się 
do niego w żaden sposób przygoto-
wywać. W czasie gdy pacjent śpi, 
monitorujemy jego parametry: od-
głosy chrapania, przepływ powie-
trza w drogach oddechowych, ruchy 
klatki piersiowej, ruchy brzucha, ak-
cję serca i wysycenie krwi tlenem. 
Analiza tych parametrów pozwala 

nam odpowiedzieć na pytanie, czy 
pacjent chrapie i czy ma zaburzenia 
oddychania w czasie snu. 

Jeśli badanie wykaże zaburzenia oddycha-
nia, co to oznacza?

Zaburzenia oddychania mogą 
być dwojakie: spłycenia oddycha-
nia, czyli zmniejszenie przepływu 
powietrza w drogach oddechowych 
o 50 proc, albo całkowite ustanie od-
dychania, czyli tzw. bezdech. Jeśli 
stwierdzimy u pacjenta więcej niż 5 
incydentów zaburzeń oddychania 
na godzinę, to znaczy, że cierpi on na 
zespół obturacyjnego bezdechu sen-
nego. W zależności od tego, ile do-
kładnie takich incydentów zaburzeń 
oddychania w czasie godziny u pa-
cjenta występuje, możemy mówić 

o postaci łagodnej choroby, kiedy 
tych bezdechów jest między 5 a 15, 
średniej, między 15 a 25 incyden-
tów, i ciężkiej, powyżej 25 zaburzeń. 
Zarówno postać średnia, jak i cięż-
ka wymagają leczenia wspomaga-
jącego. Jest to leczenie w dużej czę-
ści dofinansowane przez Narodowy 
Fundusz Zdrowia.

Sprawdź, jaki masz stopień sen-
ności. Ankieta do pobrania na stro-
nie internetowej: www.cdtmedicus.
pl. Pobierz i wypełnij ankietę. Jeśli 
uzyskasz wynik powyżej 11 punk-
tów, zasięgnij porady lekarza. Reje-
stracja do pracowni zaburzeń oddy-
chania w czasie snu pod numerem 
telefonu 695 307 305.

Nowości w leczeniu  
chrapania odpowiada  
dr Zbigniew Winkel

Nowością jest leczenie zabie-
gowe chrapaczy, tzn. pacjentów, 
którzy chrapią i nie mają bezde-
chów. Najczęstszym problemem 
jest u nich samo chrapanie i prze-
szkadzanie w śnie osobom trze-
cim. Niemniej jednak chrapanie 
może powodować również zmę-
czenie, osłabienie poranne bóle 
głowy, zaburzenia koncentracji.

Aby wyjść naprzeciw tym 
problemom, rozpoczynamy le-
czenie chrapania przy pomocy 
precyzyjnej metody leczenia za-
biegowego, termoterapii bipolar-

nej Celon. Leczenie chrapania tą 
metodą jest mało inwazyjnym 
i bezkrwawym zabiegiem wyko-
nywanym ambulatoryjnie. Dzię-
ki użyciu bipolarnej elektrody 
uzyskuje się unikalny efekt koa-
gulacji niskotemperaturowej 
(około 80°C) falami wysokiej czę-
stotliwości o precyzyjnie ustala-
nym zakresie. Zabieg wykonuje 
się po wcześniejszym miejsco-
wym znieczuleniu podniebienia 
miękkiego, wprowadzając w nie 
kilkakrotnie specjalną końcówkę 
i pozostawiając ją na kilka se-
kund. Cały zabieg trwa od 20 do 
40 minut, a po jego zakończeniu 
pacjent może wrócić do domu lub 
pracy. Uczucie dyskomfortu i ból 
w okresie po zabiegu są bardzo 
nieznaczne, trwają 5-7 dni i moż-
na je łatwo wyeliminować używa-
jąc powszechnie dostępnych le-
ków przeciwbólowych takich jak: 
Ibuprofen czy Paracetamol. 
W ciągu pierwszych dni gojenia 
chrapanie może się przejściowo 
nieco nasilić i jest to związane 
bezpośrednio z miejscowym od-
czynem obrzękowym tkanek. 
Proces gojenia jest zakończony 
po około 5-6 tygodniach.

Informacji na temat chrapania, 
bezdechów udzielają lekarze: Artur 
Kwaśniewski, Zbigniew Winkel. Re-
jestracja na poradę: tel. 076 74 66 
220, 221 lub 223.

Rejestracja na badanie zaburzeń 
oddychania w czasie snu: tel. 695 
307 305.

Zespół lekarzy i pielęgniarka w cza-
sie zabiegu leczenia chrapania
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MPO zapewnia – z zimą damy sobie radę!
Miejskie Przedsiębiorstwo Oczyszczania Sp. z o.o. w Lubinie 

w ramach Akcji Zima w okresie od 1 listopada br. do 31 marca 
2010 roku ma za zadanie usuwanie skutków zimy na drogach i uli-
cach naszego miasta. W tym okresie część pracowników Spółki 
pełni przez całą dobę dyżury na terenie bazy firmy, monitoruje stan 
nawierzchni dróg i warunki pogodowe, tak by samochody specjali-
styczne – piaskarki – mogły natychmiast rozpocząć działania zwią-
zane z niwelowaniem skutków zimy na drogach. – W czasie dyżu-
rów pracownicy również opiekują się sprzętem i wykonują inne 
drobne prace konserwacyjne, jednak tylko takie, które pozwolą im 
w każdej chwili wyjechać na drogi – zapewnia Krzysztof Kubiak, 
Prezes Zarządu MPO. – W razie potrzeby na nasze drogi i chodniki 
może wyjechać 12 pojazdów; w tym 7 to pługopiaskarki, a 5 to po-
jazdy służące do odśnieżania chodników i ciągów pieszych, które 
natychmiast po rozpoczęciu opadów śniegu będą gotowe do od-
śnieżania miasta. W magazynach Spółki zgromadzono 700 ton 
soli i 500 ton piasku – informuje Prezes Zarządu. – Dostawy soli 
i piasku mamy zapewnione na całą akcję zimową i w każdej chwili 
będą dostarczone zgodnie z podpisanymi umowami z dostawca-

mi, więc z pewnością soli i piasku nie zabraknie – zapewnia.  
   Gdy w mieście i powiecie spadnie śnieg i zrobi się ślisko na drogi 
wyjedzie specjalistyczny sprzęt i w Akcji Zima zaangażowanych bę-
dzie około 80 pracowników w ciągu doby. Zgodnie z podpisanymi 
umowami z miastem i powiatem do odśnieżania przez Spółkę po-
zostaje około 130 km dróg i ciągów pieszych. Są one podzielone 
na te, które powinny być odśnieżone w pierwszej kolejności (od-
śnieżanie musi rozpocząć się do 30 minut od momentu wystąpie-
nia opadów) oraz te, które są oczyszczane w drugiej kolejności 
(odśnieżanie musi rozpocząć najpóźniej po 1,5 godziny od mo-
mentu wystąpienia opadów). Większość tras do odśnieżania po-
krywa się z głównymi drogami naszego miasta i trasami miej-
skich linii autobusowych. 

MPO zapewnia, że tej zimy nie zabraknie sił i środków, by kie-
rowcy jeżdżący na terenie miasta Lubina i okolic mogli czuć się 
na drogach bezpiecznie. Jednak wszyscy pamiętajmy o przygoto-
waniu się do zimy, zmieńmy w samochodach opony letnie na zi-
mowe, a gdy spadnie śnieg – przede wszystkim prowadząc po-
jazdy na drogach kierujmy się zawsze zasadą noga z gazu!!!
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Mężczyzna ugodził nożem 
drugiego. Potem uciekł

Zaatakował  
przez pomyłkę

Do 10 lat ÐÐ pozbawienia wolności grozi jedne- 
	     mu z mieszkańców Lubina. Będąc pod wpły-
wem alkoholu, w odwecie za rzekome pobicie 
swojego kuzyna, mężczyzna ugodził nożem inne-
go mężczyznę. 

W piątkowe popołudnie dyżurny policji ode-
brał telefon z informacją, że na klatce schodo-
wej leży mężczyzna ugodzony nożem. Na miej-
scu błyskawicznie zjawili się policjanci z wydzia-
łu prewencji oraz pogotowie ratunkowe. Poszko-
dowany trafił do szpitala. Jego stan jest stabil-
ny. 

Funkcjonariusze szybko zatrzymali spraw-
cę. Badanie wykazało u niego ponad 3 promile 
alkoholu.

– Wszystko zaczęło się, gdy kuzyn sprawcy 
przyszedł do niego skarżąc się, że został uderzo-
ny w twarz i wyśmiany przez jednego z pracow-
ników budowy – relacjonuje sierż. Sylwia Wilk, 
z lubińskiej policji. – Obaj wyruszyli na poszu-
kiwanie, niestety na ich drodze znalazł się zupeł-
nie inny pracownik. 47-latek ugodził go nożem 
– dodaje. 

Mężczyźni zaczęli uciekać. Jeden z nich pró-
bując skrócić sobie drogę ucieczki, wyskoczył 
przez okno z pierwszego piętra budynku i zła-
mał nogę. 

Sprawca stanie przed sądem. Grozi mu kara 
do 10 lat pozbawienia wolności. 

Magda Rzemień

Tym samym dołączył do grona 
ponad 37 tysięcy osób w Polsce, 
które zastosowały podobny 

unik. – Niestawiennictwo nie jest ka-
ralne. Jeśli w środę skazany nie zjawi 
się w zakładzie karnym, powiadomi-
my o tym sąd – mówi major Luiza Sa-
łapa, rzecznik prasowy Centralnego 
Zarządu Zakładów Karnych. 

Przypomnijmy, że na początku li-
stopada Sąd Najwyższy oddalił kasa-
cję byłego komendanta MO w Lubi-
nie, Jana M. Skazany na trzy i pół ro-
ku więzienia miał się stawić w zakła-
dzie karnym w poniedziałek 

Lubiński proces trwał czternaście 
lat. Ostatecznie sąd skazał Jana M., 
który w sierpniu 1982 roku był zastęp-
cą komendanta milicji w Lubinie. Pro-
kuratura zarzuciła mu tzw. sprawstwo 
kierownicze, czyli dowodzenie akcją 
mającą spacyfikować lubińskich de-
monstrantów. Od milicyjnych kul zgi-
nęło wówczas trzech uczestników za-
mieszek. 

Ze względu na zły stan zdrowia, 
skazany dwa lata temu nie spędził 

ani jednego dnia w więzieniu. Na-
wet jeśli znów zachorował, nie 

zwalnia go to od konieczności od-
bycia kary. � Joanna Michalak

Ciąg dalszy historii byłego komendanta MO w Lubinie

Znów się miga od kary
Skazany na bezwzględną odsiadkę Jan M., były zastępca komendanta MO w Lubinie, nie pojawił się w zakładzie ÐÐ				    karnym. We wskazanym przez sąd terminie miał zgłosić się na ul. Kleczkowską we Wrocławiu, czego jednak nie 

zrobił. 
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Jan M. dowodził akcją, w której 
zginęło troje ludzi
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Kradł, żeby 
wydawać
Dziewiętnastolatek niszczył 
i kradł wszystko, co napotkał 
na swojej drodze. Raz poryso-
wał karoserię w aucie, obok 
którego przechodził, innym ra-
zem ukradł kołpaki, albo ra-
dio samochodowe. W sumie 
policja podejrzewa go o 32 
podobne czyny. 
Młody lubinianin prowadził 
swoją „działalność przestęp-
czą” od maja tego roku. – 
Okradał samochody z tego, co 
w nich znalazł. Jego łupem pa-
dały radia samochodowe i CB, 
kołpaki oraz inne akcesoria 
samochodowe – mówi star-
szy aspirant Jan Pociecha, 
rzecznik lubińskiej policji. 
To co dziewiętnastoletniemu 
lubinianinowi udało się 
ukraść, sprzedawał na gieł-
dzie oraz przygodnie spotka-
nym osobom. Gdy został za-
trzymany przez policjantów, 
tłumaczył im, że kradł, ponie-
waż potrzebował pieniędzy na 
bieżące wydatki. 
Młodzieniec za swoje czyny 
odpowie wkrótce przed są-
dem, grozi mu kara do pięciu 
lat pozbawienia wolności. 
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Czterech pijanych lubinian, którzy napadli na 
młodego mężczyznę trafiło do aresztu

Został pobity,  
bo nie stał bezczynnie

Młody lubinianin chciał ÐÐ pomóc napadniętemu przez bandę dwudzie- 
		     stokilkulatków człowiekowi, za co sam oberwał. Wybawiony przez 
niego z opresji mężczyzna uciekł, a on zajął jego miejsce. Napastnicy 
pobili go i skopali. 

– Około 1 w nocy z soboty na 
niedzielę grupka osób, która wy-
szła z pubu przy Ścinawskiej zo-
baczyła, że czterech mężczyzn ko-
goś bije. 27-letni lubinianin, któ-
ry przed chwilą opuścił pub, po-
stanowił pomóc poszkodowane-
mu – relacjonuje sierżant Sylwia 
Wilk, rzecznik lubińskiej policji. 

Ofiara wykorzystał moment 
nieuwagi napastników i uciekła. 
Wtedy oprawcy rzucili się na 
27-latka, który stanął w obronie 
bitego. – Uciekli dopiero gdy na-
rzeczona mężczyzny wyciągnęła 
telefon i zadzwoniła na policję – 
dodaje Sylwia Wilk. 

Policjanci szybko odnaleźli 
wszystkich czterech napastni-
ków, w parku Wrocławskim. – 
Jeden z nich, ten najbardziej pi-
jany, ponieważ był agresywny, zo-
stał przewieziony do izby wytrzeź-
wień – mówi sierżant Wilk. 

Reszta trafiła do aresztu. Oni 
również byli nietrzeźwi, wszyscy 
mieli powyżej jednego promila al-
koholu we krwi. 

Mężczyzna, który chciał po-
móc, przez co sam stał się ofiarą, 
doznał ogólnych potłuczeń, po 
zbadaniu przez lekarza, wrócił do 
domu. 

Marta Czachórska

sierżant Sylwia Wilk,  
rzecznik lubińskiej policji

 
– Około 1 w nocy z soboty  
na niedzielę grupka osób, 

która wyszła z pubu  
przy Ścinawskiej zobaczyła, 
że czterech mężczyzn kogoś 

bije. 27-letni lubinianin, 
który przed chwilą opuścił 

pub, postanowił pomóc  
poszkodowanemu  
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Policja poszukuje kierowcy, którego 
brawura prawdopodobnie przyczyniła 
się do śmierci niewinnych ludzi

Pasażerowie  
forda zginęli 

�Policja szuka świadków wypadku drogowego, do którego doszło ÐÐ 26 listopada rano na trasie Lubin – Prochowice. 

Przyczyną tragedii, w któ-
rej zginęły dwie osoby, 
była prawdopodobnie 

brawura nieustalonego kierow-
cy samochodu osobowego, któ-
ry zablokował przejazd rozpę-
dzonej ciężarówce. 

Dramat rozegrał się na styku 
powiatów lubińskiego i legni-
ckiego, między Gogołowicami 
i Mierzowicami o godz. 6.55. – 
Ze wstępnych ustaleń wynika, 
że ciężarówka zjechała na lewą 
część jezdni, którą poruszał się 
ford – relacjonuje Sławomir 
Masojć, rzecznik prasowy legni-

ckiej policji. Ciężarówce z kolei 
drogę zajechał nieustalony sa-
mochód osobowy, którego kie-
rowca zbiegł z miejsca tragedii. 

Kierowca forda (na głogow-
skich numerach rejestracyj-
nych), chcąc uniknąć zderzenia, 
zjechał na pobocze, stracił pano-
wanie nad kierownicą i uderzył 
w nasyp. Ofiary wypadku to dwaj 
mężczyźni – pasażerowie forda. 
Jeden zginął na miejscu, a drugi 
zmarł w drodze do szpitala. 

Kierowcy obu samochodów – 
forda i ciężarówki – byli trzeźwi. 
Na miejscu zdarzenia pojawili 

się policjanci, prokuratura i bie-
gły z zakresu ruchu drogowego. 

Trwają poszukiwania kierow-
cy trzeciego samochodu, które-
go brawura prawdopodobnie 
przyczyniła się do śmierci nie-
winnych ludzi. Stąd policja szu-
ka świadków tej tragedii. Każdy, 
kto widział wypadek, proszony 
jest o kontakt pod nr tel. 876 
1520 lub 997 i 112 w całym kraju. 
Kontaktować można się również 
za pośrednictwem poczty elek-
tronicznej: oficer.prasowy@leg-
nica.policja.gov.pl.

Joanna Michalak
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Kierowca forda, chcąc uniknąć zderze-
nia, zjechał na pobocze, stracił panowa-
nie nad kierownicą i uderzył w nasyp
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Mikołajkowy Turniej Fifa 10 pod patronatem 
prezydenta Lubina

�6 grudnia w ÐÐ Restauracji Roy w Lubinie przy ul. Krupińskiego 28 odbędzie się Mikołajkowy Turniej Fifa 10. Organizatorem 
turnieju jest Stowarzyszenie 1 Lubin. Oficjalnym partnerem turnieju zostało Electronic Arts Polska. Tym razem zawodnicy 
rywalizować będą ze sobą na platformie XBOX.

Będzie to druga odsłona turnieju w najpopularniejszą piłkarską grę kompu-
terową – FIFA. Ubiegłoroczne zmagania cieszyły się bardzo dużym zaintere-
sowaniem wśród mieszkańców Lubina. – Gra jest światowym hitem także 
jest rozpoznawalna na całym świecie jako gra mająca najwięcej sympaty-
ków . Mam nadzieję, że fanów tej gry nie zawiedzie II odsłona turnieju, który 
organizujemy – mówi Tomasz Kulesza, prezes Stowarzyszenia 1 Lubin, 
głównego organizatora imprezy.
– Zdecydowaliśmy się na kolejny turniej w Fifę po sukcesie pierwszego te-
go typu turnieju oraz ze względu na pochwały jakości zorganizowanego tur-
nieju otrzymane od pracowników EA SPORTS Polska, która zajmuje się 
dystrybucją praw do gry Fifa. Bardzo z tego powodu byliśmy zadowoleni i 
dało nam to motywację do organizacji kolejnego turnieju, który odbędzie 
się 6 grudnia 2009 roku. Nasza organizacja została oceniona bardzo pozy-
tywnie i uznano, że turniej stał na bardzo wysokim poziomie organizacyj-
nym. Oprócz wyżej wymienionych powodów na naszą decyzję miało wpływ 
to, że jesteśmy miłośnikami sportów drużynowych i indywidualnych i sami 
grywamy w tę grę i sprawia nam to ogromną przyjemność. Tym większa 
jest ta przyjemność, gdy możemy nie tylko grać w naszą grę, ale także zor-
ganizować turniej ceniony przez wydawcę gry. To dodatkowy bodziec do 
działań dla fanów tej gry i dla kibiców piłki nożnej – dodaje Kulesza. 
Fani gry FIFA, oprócz możliwości sprawdzenia się i walki o jak najlepsze 
miejsce w turnieju, będą grać o cenne nagrody rzeczowe. Na pierwszym 
turnieju najlepsi zawodnicy otrzymali m.in. odtwarzacze DVD, mp 4 i moni-
tory LCD. – Do wygrania, podobnie jak w zeszłym roku, jest sporo cennych 
nagród. Nie chcę zdradzać szczegółów, ale nagrody są naprawdę warte 
podjęcia sportowej walki na pady – mówi Tomasz Kulesza.
Oficjalnym partnerem turnieju zostało Electronic Arts Polska. – Po zeszło-
rocznym turnieju mikołajkowym w Lubinie EA Polska może tylko powie-
dzieć – świetna robota. Dobra organizacja, fajne nagrody, wreszcie praw-
dziwe futbolowe emocje, żałujemy, że Lubin jest tak daleko od Warszawy. 

Sami chętnie stanęlibyśmy w szranki – mówi Maciej Baranowski z Electro-
nic Arts.
Podobnie jak w zeszłym roku, tak i tym razem do akcji włączyło się Zagłębie 
Lubin SA. – Sam gram w Fifę i uważam, że ten turniej jest znakomitą inicja-
tywą, bo na pewno fanów tej gry w naszym mieście nie brakuje. Inne kluby 
też chętnie przyłączają się do tego typu imprez. Ostatnio mogliśmy słyszeć 
o zawodnikach Legii Warszawa, którzy rywalizowali w Fifę. My podobnie 
jak w ubiegłym roku, chcemy wesprzeć turniej. Postaramy się ufundować 
nagrody i gadżety klubowe, a także namówić piłkarzy, aby przyszli pograć z 
kibicami. W ubiegłym roku na turnieju pojawił się Jakub Jesionkowski i my-
ślę, że również na najbliższym nie zabraknie zawodnika Zagłębia – mówi 
rzecznik prasowy Zagłębia Lubin, Wacław Wachnik.
– Na lubińskim turnieju w Fifę będę po raz drugi. W poprzednim roku od-
padłem we wczesnej fazie turnieju. Tym razem również nie liczę na zbyt 
wiele, ale przyjdę, bo liczy się przede wszystkim dobra zabawa – mówi Ma-
ciej Soja,  jeden z uczestników turnieju.

 zapisy: ÂÂ fifa10.lubin@gmail.com
  organizator: ÂÂ Stowarzyszenie 1 Lubin
  współorganizator: ÂÂ Urząd Miasta w Lubinie, Lubin 2006
  �partnerzy: ÂÂ Electronic Arts Polska, Zagłębie Lubin SA, Vobis, 
Restauracja Roy

  data: ÂÂ 6.12.09 (niedziela)
  czas: ÂÂ 11:00 – 22:00
  miejsce: ÂÂ Restauracja Roy - http://www.roy.lubin.pl/
  platforma: ÂÂ Xbox 
  �patroni ÂÂ medialni: TVL Sieć Odra, Telewizja Regionalna,  
Radio Elka, Radio Plus, „Wiadomości Lubińskie”, Express 
Lubin – Głogów – Polkowice, lubin.pl, zaglebie24.net,  
elka5fm, SportoweFakty.pl.

Informacje o turnieju:
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3.12 CZWARTEK
16.15, 18.15 	 > TFP – GALERIANKI > POL/15, DS
16.30, 18.30 	 > TFP – ZERO > POL/15, SK
20.15 		  > TFP – MIASTO Z MORZA > POL/15, DS
20.30 		 > TFP – MNIEJSZE ZŁO > POL/15, SK
4.12 PIĄTEK
16.00, 18.00 	 > MAGICZNE DRZEWO > POL/b.o., DS
18.30 		 > GRANICE MIŁOŚCI > USA/15, SK
20.00 		 > TYBETAŃSKA KSIĘGA ZMARŁYCH > KAN/15, DS
20.30 		 > [REC] 2 > HISZ/15, SK
5.12 SOBOTA
16.00, 18.00 	 > MAGICZNE DRZEWO > POL/b.o., DS
16.30, 18.30 	 > GRANICE MIŁOŚCI > USA/15, SK
20.00 		 > TYBETAŃSKA KSIĘGA ZMARŁYCH > KAN/15, DS
20.30		  > [REC] 2 > HISZ/15, SK
6.12 NIEDZIELA
12.00 		 > PORANEK FILMOWY > POL/b.o., 4 zł, SK
14.00, 16.00, 18.00 	 > MAGICZNE DRZEWO > POL/b.o., SK
18.15 		  > GRANICE MIŁOŚCI > USA/15, DS
20.00 		 > TYBETAŃSKA KSIĘGA ZMARŁYCH > KAN/15, DS
20.15 		  > [REC] 2 > HISZ/15, SK
7.12 PONIEDZIAŁEK – KINO NIECZYNNE
8.12 WTOREK
16.00 		  > MAGICZNE DRZEWO > POL/b.o., DS
16.30, 18.30	 > GRANICE MIŁOŚCI > USA/15, SK
18.00 		 > DKF – JESZCZE NIE WIECZÓR > POL/15, DS
20.00 		 > TYBETAŃSKA KSIĘGA ZMARŁYCH > KAN/15, DS
20.30		  > [REC] 2 > HISZ/15, SK
9.12 ŚRODA
16.00, 18.00 	 > MAGICZNE DRZEWO > POL/b.o., DS
16.30, 18.30 	 > GRANICE MIŁOŚCI > USA/15, SK
20.00 		 > TYBETAŃSKA KSIĘGA ZMARŁYCH > KAN/15, DS
20.30 		 > [REC] 2 > HISZ/15, SK
10.12 CZWARTEK
16.00		  > MAGICZNE DRZEWO > POL/b.o., SK
18.00 		 > GRANICE MIŁOŚCI > USA/15, SK
20.00 		 > [REC] 2 > HISZ/15, SK
21.30 		  > TYBETAŃSKA KSIĘGA ZMARŁYCH > KAN/15, DS

CENY BILETÓW: * 14 ZŁ ULGOWY I 16 ZŁ NORMALNY 
* DKF (DYSKUSYJNY KLUB FILMOWY) – 10 ZŁ; KARNET MIESIĘCZNY – 25 ZŁ
* TFP (TYDZIEŃ FILMU POLSKIEGO) – 14 ZŁ ULGOWY I 16 ZŁ NORMALNY, KARNET NA 4 TYTUŁY – 40 ZŁ 

KINO ZASTRZEGA SOBIE PRAWO DO ZMIANY REPERTUARU

reklama

 MAGICZNE DRZEWO

Polski film fantastyczno-przygodowy dla dzieci i młodzieży 
w reżyserii Andrzeja Maleszki.
Gwałtowna burza powala olbrzymi, stary dąb – Magiczne Drzewo. 
Ludzie nie znając jego mocy, tną drzewo na deski i robią z nich setki 
przedmiotów – meble, instrumenty, części domów. Każdy przed-
miot zachowuje jednak cząstkę niezwykłej, magicznej mocy. Kiedy 
trafiają do sklepów, na całym świecie zaczynają dziać się niesamo-
wite rzeczy. Stare krzesło potrafi tańczyć, latać i spełniać życzenia 
tych, którzy na nim usiądą. Odnajduje je dwójka dzieci, których ro-
dzice wyjechali do pracy za granicę, pozostawiając je pod opieką 

ciotki. Dzieci wyruszają na wyprawę w poszukiwaniu swoich rodzi-
ców. Próbującą powstrzymać ich ciotkę zmieniają w małą dziew-
czynkę i zabierają ze sobą. Ściga ich jednak właściciel sklepu, który 
chce za wszelką cenę odzyskać niesamowite krzesło...
Istnieje możliwość zorganizowania dopołudniowych seansów 
zbiorowych dla szkół (powyżej 10 osób) – cena biletu 12 zł. Infor-
macja i rezerwacja pod nr 076 746 22 79. 

Reż. Andrzej Maleszka. Wyst. Agnieszka Grochowska, An-
drzej Chyra, Hanna Śleszyńska. Polska 2009, 90 min, b.o.
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Rozmaitości

Mieszkańcy Szklar nie chcą bezczynnie 
czekać na rozstrzygnięcie sądu w ich sprawie

Walki o wodę ciąg dalszy
�Mieszkańcy podlubińskich Szklar ÐÐ Górnych i Dolnych nie dają za wy-
graną. Walczą o bezpłatną wodę. 

Każdy z osobna składa zawia-
domienie do prokuratury o nęka-
niu przez Energetykę. Do tego 
opracowano plan alarmu. W ra-
zie gdyby we wsi pojawił się ktoś 
podejrzany, straż pożarna powia-
domi wszystkich specjalnym syg-
nałem. 

Od 30 lat za wodę mieszkań-
ców Szklar płacił KGHM, jednak 
już nie chce tego robić. Energety-
ka zagroziła, że jeżeli mieszkańcy 
nie podpiszą umów i nie zaczną 
płacić za wodę, zostanie im ona 
odcięta. 

– Jesteśmy szczególnie wy-
czuleni na pracowników Energe-
tyki – mówi Jolanta Fuczyło, soł-
tys Szklar Górnych. – Jeżeli ktoś 
zauważy jakieś wykopy we wsi, 
zawiadamia straż pożarną – rela-
cjonuje. 

Straż pożarna daje sygnał, na 
który reagują wszyscy mieszkań-
cy Szklar. – Nie damy już nikomu 
odciąć wody – dodaje sołtys, 
przypominając historię Bogdana 
Hureja, właściciela tartaku, któ-
remu został odcięty dostęp do 
wody. 

Mieszkańcy Szklar nie chcą 
bezczynnie czekać na rozstrzyg-
nięcie sądu w ich sprawie. – Każ-
dy mieszkaniec z osobna składa 
w prokuraturze zawiadomienie 

o nękaniu – informuje sołtys 
Fuczyło, która swoje pismo złoży-
ła w ostatni piątek. Mówiąc o nę-
kaniu pani Jolanta ma na myśli 
pisma, które do mieszkańców wy-
stosowała spółka, informujące 
o tym, że jeżeli umowy na dostar-
czanie wody nie zostaną podpisa-
ne, odetnie ona dopływ. – Mówią 
nam że nielegalnie pobieramy 
wodę, a to nie jest prawda – do-
daje. 

W czasie gdy mieszkańcy 
Szklar założyli pogotowie sąsiedz-
kie, wójt gminy Lubin Irena Ro-
gowska stara się zasięgnąć infor-
macji jak rozwiązać powstałą sy-
tuację, gdzie tylko się da. – Wójt 
jedzie w czwartek do urzędu mar-
szałkowskiego do wydziału 
ochrony środowiska. Chce pozy-
skać informacje, żeby poprawić 
sytuację mieszkańców Szklar – 
mówi Janusz Łucki, rzecznik 
gminy Lubin. – Jak zapewnić 
mieszkańcom dostarczanie choć 
w części bezpłatnej wody. 

Większość mieszkańców 
Szklar zgodziła się bowiem płacić 
za część dostarczanej wody. Chcą, 
aby za darmo dostarczane im by-
ło tylko tyle wody, ile zużywa 
przeciętna polska rodzina, za 
wszystko ponad są gotowi zapła-
cić. � Marta Czachórska

Kolekcjoner podpisów samorządowców zawitał  
do Lubina

nawiedził prezydenta
�Nigdy nie zapowiada swojej wizyty. Cierpliwie czeka aż ci, których odwiedza, znajdą dla niego ÐÐ czas. Pamięta wszystkich „zebranych” przez siebie samorządowców. 

Tomasz Pawłowski, zwany 
Tomciem Wędrownicz-
kiem, kolekcjonujący pod-

pisy rządzących w polskich mia-
stach i gminach, odwiedził Lu-
bin. Chciał dodać do swojej nie-
zwykłej kolekcji tutejszych pre-
zydenta, wójta i starostę. 

Tomasz ma 90 tomów kronik 
z podpisami, życzeniami i zdję-
ciami samorządowców z całej 
Polski. Miałby ich 102, ale dwa-
naście mu ukradziono, gdy był 
w Warszawie. Swoją niezwykłą 
kolekcję tworzy od 1989 roku, 
jeżdżąc po całym kraju. – Pod-
pis pana prezydenta Raczyń-
skiego przyjechałem odtworzyć, 
bo już raz tu byłem. Część kronik 
mi jednak ukradziono, część 
spalono i muszę zbierać podpi-
sy ponownie – mówi Tomek, 
czekając aż przyjmie go prezy-
dent Raczyński, wymieniając 
w tym czasie miejsca i samorzą-
dowców, których odwiedził. 
A mógłby to robić bez końca, bo 
choć nie jest osobą w pełni 
sprawną, ma świetną pamięć. 
Nie przegapi żadnego wójta, 
prezydenta, starosty, burmistrza 
czy marszałka, którego podpis 

widnieje w jego kronikach. 
Z uśmiechem wylicza: – Nigdy 
nie zapomnę wizyty w najlep-
szym w Polsce starostwie, rzą-
dzą tam Golonka, Kiełbasa i Bi-
gos. 

Z gabinetu prezydenta Ra-
czyńskiego Tomek powędrował 
do gminy, a później do staro-

stwa. Być może rządzący mia-
stem otrzymają w najbliższe 
święta życzenia od Tomka, któ-
ry skolekcjonowanym przez sie-
bie samorządowcom wysyła 
kartki. 

Tomek ma 39 lat, mieszka 
w Lesznie, ale nie mam stałego 
zameldowania. Po Polsce jeździ 

autobusami i pociągami. Wszę-
dzie przyjmowany jest miło. Na-
wet jeśli musi poczekać, nie zra-
ża się tym. Chce aby w jego ko-
lekcji znaleźli się wszyscy samo-
rządowcy. Pracy nigdy mu nie 
zabraknie, po każdych wybo-
rach musi uaktualniać swoje 
kroniki.  � Marta Czachórska

Tomasz ma 90 tomów kronik 
z podpisami, życzeniami i zdję-
ciami samorządowców z całej 
Polski
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Gmina nagradza najzdolniejszych uczniów 
mieszkających na jej terenie 

Pieniądze za wyniki
�Młodzi mieszkańcy gminy ÐÐ na stypendium naukowe pracują cały se-
mestr. O pieniądze z tego tytułu ubiega się coraz więcej osób. 

Krwiodawcy i przyjaciele lubińskiego PCK spotkali się by uczcić 90. rocznicę powstania 
swojej organizacji

Pod znakiem czerwonego krzyża 
Choć dzień Polskiego ÐÐ Czerwonego Krzyża wypada w maju, lubińska organizacja postanowiła swoje święto przesunąć na listopad.  

	      – Dzięki temu świętujemy jednocześnie 90. rocznicę powstania PCK oraz dni honorowych dawców krwi – mówi prezes lubińskiego PCK 
Rozalia Jozefów, która w piątkowe popołudnie wręczyła przeszło trzydzieści odznak zasłużonym dawcom krwi. 

W Lubinie pierwsze kluby PCK 
powstały około 40 lat temu. Lubiń-
ski czerwony krzyż zrzesza wielu 
młodych i starszych lubinian, zaś ho-
norowych krwiodawców mieszkają-
cych w naszej gminie można liczyć 
w tysiącach. 

W piątek krwiodawcy i przyjacie-
le lubińskiego PCK spotkali się by 
uczcić 90. rocznicę powstania swo-
jej organizacji oraz dni honorowych 
dawców krwi, które wypadają od 22 
do 26 listopada. Wręczono 31 od-
znak zasłużonych dawców krwi oraz 
kilka medali i kilkanaście dyplomów. 
Nagrodzone zostały między innymi 
nauczycielka z Zespołu Szkół nr 1 Ag-
nieszka Bober, która znana jest prze-
de wszystkim z akcji zbiórki krwi re-
alizowanych kilka razy do roku 
w szkole na Kościuszki, oraz Krysty-
na Rutkowska, która uczy młodych 
lubinian, jak udzielać pierwszej po-
mocy. 

To jednak nie koniec świętowa-
nia. W niedzielę, 29 listopada, o go-
dzinie 10 w kościele pw. Matki Bo-
skiej Częstochowskiej, odprawiona 
została msza w intencji wszystkich 
sympatyków PCK oraz dawców 
krwi. 

Marta Czachórska

Karolina Starczewska z Chróstnika i 
Mateusz Jakubowski z Górzycy mieli 
najwyższą średnią

W ostatnim czasie liczba nagro-
dzonych z siedemdziesięciu wzro-
sła do dziewięćdziesięciu. – Po pro-
stu mamy zdolną młodzież – cieszy 
się Alicja Kamecka, kierownik refe-
ratu oświaty w Urzędzie Gminy Lu-
bin. 

Gmina nagradza najzdolniej-
szych uczniów mieszkających na jej 
terenie co pół roku. Tym razem wy-
soką średnią wykazało się dziewięć-
dziesiąt jeden osób. Wśród nich by-
ło pięciu sportowców. – Dwanaście 
stypendiów otrzymali uczniowie 
szkół średnich, czternaście z gimna-
zjów i ponad sześćdziesiąt studen-
tów – wylicza Alicja Kamecka. – 
Myślę, że to że zgłasza się coraz wię-
cej osób zawdzięczamy dobrej akcji 
informacyjnej, piszą o nas media, 
my podajemy regulamin przyzna-

wania stypendiów na swojej stronie 
– dodaje. 

Najwyższą średnią ocen tym ra-
zem wypracowali Karolina Star-
czewska z Chróstnika i Mateusz Ja-
kubowski z Górzycy. Ona miała 5,6, 
a on 5,25. – Pieniądze oczywiście 
wydam na przyjemności – stwier-
dza z uśmiechem Karolina, która od 
tego roku uczy się w I Liceum Ogól-
nokształcącym w Lubinie. 

– Ja podobnie – dodaje Mate-
usz, student AGH. 

Oboje stypendium otrzymali po 
raz pierwszy. Dopiero od pięciu lat 
mieszkają na wsi. Po raz pierwszy, 
ale zapewne nie po raz ostatni, bo 
będą się o nie starać i w przyszłości. 

Każdy ze stypendystów otrzymał 
jednorazowo kilkaset złotych. 

Marta Czachórska
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Wręczono 31 odznak zasłużonych dawców krwi oraz kilka medali i kilkanaście dyplo-
mów. Nagrodzona została między innymi Krystyna Rutkowska, która uczy młodych lubi-

nian, jak udzielać pierwszej pomocy. Odznaczenie wręczyła Rozalia Józefów z PCK
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Informacje

CZWARTEK 03.12.2009
 
18.00 �Siatkarskie Zagłębie  

– program sportowy
18.15 Lemon – program kulturalny
18.30 Wydarzenia, sport
19.00 �Możdżer na czterdziestolecie  

– reportaż
19.15 �Kurier legnicki  

– program publicystyczny 
19.30 Wydarzenia, sport 
19.45 �Chrapanie twój wróg  

– program poradniczy 

PIĄTEK 04.12.2009
 
18.00 �Na szlakach historii  

– program historyczny
18.30 Wydarzenia, sport
19.00 �Piłkarskie Zagłębie  

– magazyn sportowy 
19.10 �Naturalnie Przemków  

– program publicystyczny 
19.20 �Studencki kwadrans  

– program publicystyczny
19.30 Wydarzenia, sport 
19.45 Ciąża… – program poradniczy 

SOBOTA 05.12.2009
 

12.00 Teletekst

14.00 Wydarzenia tygodnia

14.30 �Zagadki kulinarne  

– program kulinarny

15.00 Wydarzenia tygodnia

15.30 �Na szlakach historii  

– program historyczny

16.00 Teletekst

18.00 Wydarzenia tygodnia 

18.30 �Możdżer na czterdziestolecie  

– reportaż

18.40 �Piłkarskie Zagłębie  

– magazyn sportowy 

18.50 �Studencki kwadrans  

– program publicystyczny

19.00 Wydarzenia tygodnia 

19.30 Związkowiec – magazyn 

19.45 �Zakładam firmę  

– magazyn gospodarczy 

20.00 Wydarzenia tygodnia

20.30 �Zagadki kulinarne  

– program kulinarny

21.00 Wydarzenia tygodnia

21.30 Siatkarskie Zagłębie

22.00 Wydarzenia tygodnia

22.30 Związkowiec – magazyn 

23.00 Wydarzenia tygodnia

23.30 �Zagadki kulinarne  

– program kulinarny

00.00 Teletekst

Program TV � Polecamy

TELEWIZJA REGIONALNA to lokalny program Zagłębia Miedziowego. Dostępny w sieci kablowej UPC na kanale R41

NIEDZIELA 06.12.2009
 
06.00 Wydarzenia tygodnia
06.30 Zagadki kulinarne – program kulinarny
07.00 Wydarzenia tygodnia
07.30 Związkowiec – magazyn 
08.00 Wydarzenia tygodnia
08.30 Siatkarskie Zagłębie
09.00 Wydarzenia tygodnia
09.30 Z przymrużeniem oka – program rozrywkowy
10.00 Wydarzenia Tygodnia 
10.30 Możdżer na czterdziestolecie – reportaż
10.40 Piłkarskie Zagłębie – magazyn sportowy 
10.50 Studencki kwadrans – program publicystyczny
11.00 Wydarzenia tygodnia 
11.30 Związkowiec – magazyn 
11.45 Zakładam firmę – magazyn gospodarczy 
12.00 Teletekst
14.00 Wydarzenia tygodnia
14.30 Zagadki kulinarne – program kulinarny
15.00 Wydarzenia tygodnia
15.30 Z przymrużeniem oka – program rozrywkowy
16.00 Teletekst
18.00 Wydarzenia tygodnia 
18.30 Polityczne puzzle – debata 
19.10 Wydarzenia tygodnia 
19.40 Kurier legnicki – program publicystyczny 
19.40 Pasjonaci – program społeczno-kulturalny 
20.00 Wydarzenia tygodnia
20.30 Zagadki kulinarne – program kulinarny
21.00 Wydarzenia tygodnia
21.30 Siatkarskie Zagłębie
22.00 Wydarzenia tygodnia
22.30 Na szlakach historii – program historyczny
23.00 Wydarzenia tygodnia
23.30 Zagadki kulinarne – program kulinarny
00.00 Teletekst

PONIEDZIAŁEK 07.12.2009
 

18.00 Nasze przedszkole 

18.30 Wydarzenia, sport

19.00 �Gmina Lubin – prawdziwy dom  

– program publicystyczny 

19.15 �Zapraszamy do Ferio  

– program o modzie i zakupach 

19.30 Wydarzenia, sport 

19.45 Po ciąży… – program poradniczy 

WTOREK 08.12.2009
 

18.00 ABC plastyki

18.30 Wydarzenia, sport

19.00 Tygiel kulturalny – magazyn 

19.10 �Człowiek – najlepsza inwestycja 

– program publicystyczny 

19.30 Wydarzenia, sport 

19.45 Piknik w kolorze moro – reportaż 

ŚRODA 09.12.2009
 
18.00 �Zagadki kulinarne – pr. kulinarny
18.15 Lemon – program kulturalny
18.30 Wydarzenia, sport
18.00 �Echa Polkowic – pr. publicystyczny
18.30 Wydarzenia, sport 
18.45 �Kurier legnicki – pr. publicystyczny 
19.00 �Chocianów w obiektywie  

– program publicystyczny 
19.15 Związkowiec – magazyn
19.30 Wydarzenia, sport 
19.45 �Profilaktyka w gminie  

– program publicystyczny 

Powtórki programów co dwie godziny

Siatkarskie Zagłębie
Kolejne zwycięstwo odniósł lubiński 
zespół siatkarzy, tym razem pokonując 
wicelidera rozgrywek Grześki Kalisz. 
Tylko w pierwszym secie nasi musieli 
uznać wyższość gości. Następne trzy 
partie to już wyraźna dominacja lubiń-
skiego zespołu, który był lepszy od 
Wielkopolan w każdym elemencie gry. 
Dobra gra blokiem, skuteczne ataki i 
dyscyplina taktyczna pozwoliły na zain-
kasowanie ważnych trzech punktów. 
W pierwszym secie zespół gości nie 
miał problemów, aby przyjmować na-
sze serwisy, przez to zawodnicy grali 
na siatce widowiskowe akcje. W pozo-
stałych partiach nasza drużyna zagra-
ła konsekwentnie zagrywką i nie miała 
problemów z dobrym przyjęciem. Po 
pierwszym ciężkim secie, udało się 
zmobilizować i pokazać dobrą siatków-
kę.
czwartek, godz. 18

Pałac Wojanów
Pierwsze wzmianki o dobrach w Woja-
nowie pochodzą z końca XIII w. Ta suro-
wa rycerska budowla dopiero w czasie 
wojny trzydziestoletniej otrzymała rene-
sansowy wygląd. Nie trwało to jednak 
długo, bo miejscowość napadli Szwedzi 
i doszczętnie spalili pałac. Po odbudo-
wie otrzymał już wystrój barokowy, choć 
wykorzystano do jego wzniesienia za-
chowane mury i elementy wystroju. Ko-
lejna gruntowna przebudowa nadała 
pałacowi jego dzisiejszy wygląd. Prze-
budowy dokonano w modnym wów-
czas stylu neogotyckim, a dokładniej  
w jego klasycystycznej, wczesnej od-
mianie. Przy pałacu utworzono park 
krajobrazowy, który z czasem został 
upiększy przez osobistego architekta 
króla pruskiego. Obecnie w pałacu mie-
ści się centrum hotelowo-konferencyj-
ne.       
piątek, godz. 18

Nasze przedszkole
Przedszkole w naszym programie to 
bajeczna i wesoła kraina, w której każ-
dy maluch znajduje coś interesujące-
go, w którym dzieci nie tylko miło i we-
soło spędzą czas na śpiewaniu piose-
nek, lecz również mają okazję dowie-
dzieć się wielu ciekawych i pożytecz-
nych rzeczy od swoich rówieśników. 
Tym razem odwiedziliśmy Przedszkol-
ne nr 3 w Lubinie, bo tam malują, rysu-
ją, kleją i lepią. Ale to nie wszystko, bo 
ucząc się i bawiąc dokonują małych i 
wielkich odkryć. Milusińscy świetnie 
się bawią, a przy okazji poznają obrazy, 
dźwięki, liczby, litery oraz znaczenie 
trudnych słów i pojęć. Taka edukacja 
świetnie przygotowuje je do przyszłej 
nauki szkolnej. Przed telewizory zapra-
szamy nie tylko dzieci, ale również całe 
rodziny.

poniedziałek, godz. 18

ABC plastyki
Malowanie na szkle to prosta, ale za to 
bardzo efektowna technika malarska. 
Takie dzieła wyglądają jak miniaturowe 
witraże, które przypominają w swej pro-
stocie kolorowane obrazki. Każdy wi-
traż kojarzy się ze świętami i choinką.  
A w dodatku stworzony wspólnie z ma-
mą, tatą i dzieckiem staje się ważną 
domową dekoracją. I tak właśnie wy-
glądały zajęcia plastyczne w Młodzie-
żowym Domu Kultury w Lubinie. Ten 
program po prostu trzeba zobaczyć i 
spróbować zrobić miniaturowe witraże 
w domowym zaciszu, bo nic tak nie cie-
szy na święta jak dekoracje zrobione 
samodzielnie. W programie również 
można zobaczyć uroczystość wręcze-
nia nagród laureatom konkursu pla-
stycznego. I odwiedzić wernisaż po-
świecony temu wydarzeniu.

wtorek, godz. 18

Zagadki kulinarne
Co tydzień przygotowujemy dla Pań-
stwa niezwykłe potrawy. Gotowaliśmy 
już między innymi makarony, przyrzą-
dzaliśmy różne mięsa. Zawsze staramy 
się gotować tak, aby później Państwo 
mogli z łatwością odtworzyć tę potrawę 
w swojej kuchni. W kolejnym odcinku 
„Zagadek kulinarnych” potrawa-nie-
spodzianka. Koniecznie włączcie tele-
wizor w środę, na pewno się nie zawie-
dziecie.

środa, godz. 18

W ramach abonamentu 
załoga KGHM ma zapewnioną 
dodatkową opiekę medyczną

Pacjent 
szczególnej troski

Jedna trzecia pracowników ÐÐ Polskiej Miedzi  
	     przystąpiła do programu medycznego, który 
znacznie ułatwia dostęp do lekarzy. W Miedziowym 
Centrum Zdrowia mają do dyspozycji medyków z 21 
różnych specjalizacji. 

W ramach abonamentu załoga KGHM ma za-
pewnioną dodatkową opiekę medyczną. Aby do-
stać się do specjalisty, nie potrzebuje skierowania 
od lekarza pierwszego kontaktu. 

Pracownikom przysługują rocznie 42 wizyty, po 
dwie u każdego lekarza z danej specjalności. MCZ 
szacuje, że do końca roku obejmie opieką abona-
mentową około 8 tys. uprawnionych. 

– Dlatego też pozyskujemy do pracy kolejnych 
lekarzy, powiększamy bazę lokalową, wyposażamy 
placówkę w nowoczesny sprzęt – mówi Marek 
Ścieszka, wiceprezes MCZ. – Na bieżąco monito-
rujemy pakiet i staramy się usuwać wszelkie niedo-
ciągnięcia – przekonuje lekarz. 

Porady są świadczone przez specjalistów MCZ 
w wyznaczonych godzinach, po rejestracji osobistej 
lub telefonicznej. Niebawem na wizyty umawiać się 
będzie można po wysłaniu e-maila. 

– W pilnych przypadkach pacjenci objęci pakie-
tem przyjmowani są przez lekarzy w dniu zgłosze-
nia. Wizyty, które nie wymagają natychmiastowe-
go kontaktu z lekarzem, są umawiane maksymal-
nie w ciągu pięciu dni – zapewnia Anna Osadczuk, 
rzecznik miedziowej spółki. 

Joanna Michalak

W lubińskich i polkowickich sklepach młodzi wolontariusze 
z Polskiego Czerwonego Krzyża zbierają żywność

Otwierają serca
W zeszłym roku wolontariuszom z lubińskiego PCK udało się zebrać tyle żywości, że wystarczyło na przygo- ÐÐ				    towanie świątecznych paczek dla około 300 rodzin. Czy teraz ten rekord zostanie pobity? Wszystko zależy 

od ofiarności lubinian i mieszkańców Polkowic. W poniedziałek ruszyła akcja „Otwórz serce, pomóż bliźniemu”. 

W  dziewięciu lubińskich 
i trzech polkowickich 
sklepach Społem mło-

dzi wolontariusze z Polskiego 
Czerwonego Krzyża zbierają żyw-
ność. Przed kasami będzie można 
ich spotkać aż do 9 grudnia. 

– Wszystko co uda się nam ze-
brać zostanie przekazane na wie-
czór wigilijny dla bezdomnych do 
kościoła Jana Bosco, do kilku 
szkół, a z reszty przygotujemy 
paczki świąteczne dla rodzin naj-
bardziej potrzebujących z Lubina 
i okolic – mówi Rozalia Józefów, 
prezes zarządu rejonowego Pol-
skiego Czerwonego Krzyża w Lu-
binie. 

Wolontariusze przyjmą każdą 
żywność, oczywiście najlepiej, że-
by były to produkty, które się szyb-
ko nie psują, jak cukier, słodycze, 
soki, konserwy, ryż czy makaron. 

Zebrane rzeczy zostaną posegre-
gowane i rozdzielone w połowie 
grudnia. 

Lubińskie PCK tego typu zbiór-
ki żywności prowadzi od wielu lat 
dwa razy do roku, tuż przed Bo-
żym Narodzeniem oraz przed 
Wielkanocą. Zazwyczaj lubinianie 

chętnie dzielą się jedzeniem z po-
trzebującymi, dzięki czemu co ro-
ku PCK udaje się przygotować 
i rozdać kilkaset paczek. 

Marta Czachórska

Lubińskie PCK tego typu 
zbiórki żywności prowadzi od 

wielu lat dwa razy do roku
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Chociaż mecz zakończył się 
podobnym wynikiem, jak 
ten rozegrany w pierwszej 

kolejce w Głogowie, to miał zu-
pełnie inny przebieg. Podopiecz-
ni Jacka Okpisza przyjechali do 
Lubina z przysłowiowym nożem 
na gardle, jako ostatnia drużyna 
w tabeli i za wszelką cenę chcieli 
urwać Zagłębiu choćby punkt. 
Na początku spotkania głogo-
wianie narzucili gospodarzom 
swój styl gry i prowadzili różnicą 
jednej, dwóch bramek. W 11. mi-
nucie, po bramce Marka Świta-
ły, Chrobry wygrywał już 8:5. 
W 18. minucie było 11:8 i na tym 
przewaga gości się skończyła. 
W 22. minucie bramkę z rzutu 
karnego zdobył Tomasz Kozłow-
ski i był remis po 11. W 27. minu-
cie do bramki Chrobrego trafił 
Bartłomiej Tomczak, co dało 
drużynie Zagłębia trzybramko-
we prowadzenie – 14:11. Ostat-
nią bramkę w tej części spotka-
nia zdobył Marek Świtała i do 

przerwy wynik brzmiał 14:12 dla 
Zagłębia.

Po zmianie stron Chrobry ru-
szył do odrabiania strat, jednak 

nie mógł zbyt wiele zdziałać. Gło-
gowianie mieli problemy ze sfor-
sowaniem defensywy gospodarzy 
i pokonaniem znakomicie dyspo-

nowanego Adama Malchera, któ-
ry obronił m.in. trzy rzuty karne. 
Lubinianie grali bardzo dobrze 
w obronie, a także skutecznie 

w ataku, co przynosiło efekt. Sie-
dem minut po wznowieniu gry 
Zagłębie prowadziło już 18:13. 
Taki wynik pozwolił podopiecz-
nym Jerzego Szafrańca kontrolo-
wać przebieg wydarzeń na par-
kiecie. Kiedy Chrobry zbliżał się 
na 3, 4 bramki, lubinianie znów 
odskakiwali i utrzymywali bez-
pieczną przewagę. Mecz roz-
strzygnął się na cztery minuty 
przed końcową syreną. Bramka 
Bartłomieja Tomczaka dała dru-
żynie Zagłębia najwyższe prowa-
dzenie w meczu – 28:20. Derbo-
we spotkanie ponownie zakoń-
czyło się wygraną lubińskiej dru-
żyny, tym razem 30:24.

– Chrobry był dla nas zawsze 
trudnym przeciwnikiem. Tym ra-
zem, pomimo że przyjechał do 
Lubina jako ostatnia drużyna 
ekstraklasy, było podobnie. Po-
czątek meczu nie był najlepszy 
w naszym wykonaniu, ale z bie-
giem czasu nasza gra wyglądała 
coraz lepiej. Zagraliśmy dobrze 

w obronie, a w bramce znakomi-
cie spisywał się Adam Malcher 
i właśnie obrona według mnie by-
ła kluczem do zwycięstwa. Przed 
nami kolejne dwa mecze, w któ-
rych chcemy zdobyć komplet 
punktów – powiedział po spotka-
niu Bartłomiej Tomczak, skrzyd-
łowy Zagłębia Lubin.

Łukasz Lemanik

Sport

 Ligi młodzieżowe 

Dwie wygrane młodzików
Młodzicy Zagłębia Lubin ÐÐ nie zwalniają tempa. W ostatnich dwóch 

		    kolejkach podopieczni Zygmunta Woźniczki zanotowali dwa zwy-
cięstwa – z Dzierżoniowem na wyjeździe i Lwówkiem Śląskim na włas-
nym parkiecie.

W spotkaniu w Dzierżoniowie 
lubinianie prowadzili od pierw-
szej do ostatniej minuty spotka-
nia. Do przerwy Zagłębia prowa-
dziło 16:10, a w drugiej połowie 
powiększyło jeszcze swoją prze-
wagę wygrywając 31:23. Znako-
mitą skutecznością popisał się 
Łukasz Łuka, zdobywca dwuna-
stu bramek.

 MKS Żagiew Dzierżoniów  
– MKS Zagłębie Lubin 23:31 (10:16)
Zagłębie: Zynek, Wójcik 1, Prajs, Pi-
róg 2, Nowakowski 5, Trzos 4, Przy-
szlak2, Dzieża, Słowikowski 2, Pedryc 
2, Łuka 12, Bohm, Plesiak 1, Staszczak. 

W niedzielę do Lubina przyje-
chał zespół Piasta Lwówek Śląski. 
Goście w pierwszej połowie na-
rzucili swój styl gry, prowadząc 
różnicą 1, 2 bramek. W drugiej 
połowie to podopieczni Zygmun-
ta Woźniczki byli stroną przewa-
żającą. Mecz zakończył się wygra-
ną Zagłębia 24:20.

Łukasz Lemanik 

 MKS Zagłębie Lubin – MKS Piast  
Lwówek Śląski 24:20 (10:11)
Zagłębie: Zynek, Wójcik 1, Prajs 2, Pi-
róg 8, Nowakowski 4, Trzos, Słowikow-
ski, Pedryc 4, Bohm, Kiljański 2, Ple-
siak 3, Staszczak.

Rozmowa z Michałem Nowakiem, rozgrywającym Zagłębia Lubin

To była wymarzona przygoda
�Michał Nowak gra ÐÐ w Zagłębiu od ubiegłego sezonu. Do Lubina perspektywiczny rozgrywający przeszedł  
z hiszpańskiego BM Granollers.

W obecnym sezonie, w przeciwieństwie do ubiegłych 
rozgrywek, jesteś jednym z kluczowych zawodników 
Zagłębia... 

Ubiegły sezon nie był dla mnie zbyt uda-
ny. Dołączyłem do drużyny w trakcie rozgry-
wek i nie grałem zbyt wiele, miałem kontu-
zje. Teraz przepracowałem sezon przygoto-
wawczy z zespołem od początku i myślę, że 
moja forma będzie zwyżkować. 

Do Zagłębia przeszedłeś z BM Granollers. Jak wspo-
minasz pobyt w lidze hiszpańskiej? 

Była to dla mnie wymarzona przygoda. Li-
ga hiszpańska jest na wysokim poziomie, od-
powiadają mi również ludzie i klimat  
w Hiszpanii. Chciałbym kiedyś tam wrócić. Na 
razie myślę, jednak tylko o grze w Zagłębiu. 

Czy piłka ręczna w Hiszpanii jest tak popularna jak 
np. w Niemczech? 

Piłka ręczna na pewno jest tam popular-
na, ale nie aż tak jak w Niemczech. Sportem 
numer jeden jest piłka nożna, a piłka ręczna 
wydaje się ustępować między innymi także 
koszykówce, która w Hiszpanii jest bardzo 
popularna. Na mecze w Asobal Liga przy-
chodzi jednak wielu kibiców, a atmosfera na 
trybunach jest bardzo gorąca. 

Mieszkając w Hiszpanii miałeś okazję widywać się 
z innym Polakiem, występującym w Asobal, wycho-
wankiem Zagłębia, Mariuszem Jurkiewiczem? 

Z Mariuszem widywaliśmy się tylko przy 
okazji meczów ligowych. Utrzymuję natomiast 
kontakt z moimi kolegami z Granollers. 

Jak oceniasz Wasze szanse Zagłębia w obecnym se-
zonie? 

Wiem, głęboko w to wierzę, że w tym sezo-
nie zdobędziemy medal. � Łukasz Lemanik

Chrobry znów pokonany

Derby dla Zagłębia! 
Podobnie jak w meczu w Głogowie, tak i tym razem piłkarze ręczni Zagłębia Lubin okazali się lepsi od Chrobrego. W Derbach Dolnego Śląska, rozegra- ÐÐ				    nych w ramach 12. kolejki ekstraklasy, podopieczni Jerzego Szafrańca wygrali 30:24 (14:12). Pomimo wygranej Zagłębie nie awansowało w ligowej ta-

beli, ale lubinianie mają już tylko punkt straty do czwartego miejsca.

 MKS Zagłębie Lubin – SPR�   
 Chrobry Głogów 30:24 (14:12)�

Zagłębie: Malcher, Świrkula – 
Orzłowski 2, Stankiewicz 2, Niedo-
śpiał 1, Tomczak 6, Paweł Adamczak 
1, Kozłowski 9, Piotr Adamczak, Mo-
rawski, Migała, Kieliba 4, Jakowlew 
1, Nowak 4. 

Chrobry: Zapora, Szczęsny – Paluch 
4, Archuk 2, Mochocki 3, Żak 2, Świ-
tała 4, Piotrowski 4, Kuta, Łucak 2, 
Misiaczyk, Stodtko, Wita, Ścigaj 3. 
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Lubiński boks. Zdobywali medale kiedyś, 
zdobywają i teraz

Seroczyńska z pucharem
Zawodniczka klubu bokserskiego ÐÐ Górnik Lubin Justyna Sroczyńska 

		    zajęła pierwsze miejsce w kategorii wagowej do 69 kg w I Pucha-
rze Polski w boksie kobiet odbywającym się w Grudziądzu. 

Franciszek Smuda ma już dość pomyłek na niekorzyść Zagłębia. Mówi o tym głośno

Sędziowska słabość
�Jeszcze tylko w ÐÐ dwóch meczach Franciszek Smuda poprowadzi Zagłębie Lubin, ale w czasie ostatniej konferencji prasowej musiał wy-
pomnieć sędziowskie błędy, jakie popełnili arbitrzy prowadzący mecze Zagłębia. 

Obok niej puchar wywalczyła 
Patrycja Bednarek (do 48 kg) dziś 
reprezentująca PKB Polkowice, 
a jeszcze niedawno lubiński klub. 
Obie zawodniczki trenowane są 
przez Marka Węgierskiego. – Justy-
na ma bardzo duże szanse na udział 
w eliminacjach do Igrzysk Olimpij-
skich w Londynie – mówi szkole-
niowiec.

Węgierski szkoli zawodniczki 
w lubińskim klubie od początku je-
go istnienia, czyli roku 2002. – Suk-
cesów kobiet się nie zauważa. 
A przecież one ciągle zdobywają 
medale – uważa trener.

Niedawno pisaliśmy, że w ostat-
nich latach głównie słychać było 
o Górniku Lubin ze względu na kło-
poty finansowe. I choć prawdą jest, 
że problemy takie były i są, choć te-
raz w mniejszym już stopniu, to nie 

powinny one przesłaniać sukce-
sów. Wypada zatem przypomnieć, 
że od 2002 roku zawodnicy Górni-
ka zdobyli grubo ponad 20 medali 
mistrzostw Polski. Tych medali nikt 
nie odbierze. Zawodnicy ci zapisa-
li się w historii lubińskiego boksu. 

Sroczyńska jest jednym z przy-
kładów tych bokserek, które zmie-
rzają do celu mimo różnych trud-
ności. Po pracy na bazarze ciężko 
trenuje, ale widać tego efekty. Suk-
cesów ma już wiele. Oprócz meda-
li mistrzostw Polski, zdobywała 
krążki także w czasie międzynaro-
dowych turniejów, jak choćby 
w Turcji. Trener Węgierski od nie-
dawna jest szkoleniowcem mło-
dzieżowej i juniorskiej kadry ko-
biet. Wierzy, że jego podopieczna 
wyjedzie na Igrzyska do Londynu. 
� Dawid Sołtys

Szczególnie oberwało się rozjemcy poje-
dynku w Kielcach, gdzie Korona podejmo-
wała lubinian. Sędzia Marcin Szulc z War-
szawy nie podyktował dwóch jedenastek dla 
Zagłębia i ukarał czerwoną kartką Costę 
Nhamoinesu, ale w zasadzie do dziś nie wia-
domo za co. Co ciekawe, komisja PZPN ze 
czerwo ukarała zawodnika z Zimbabwe za-
wieszeniem na dwa mecze. Była to kara re-
gulaminowa. Nie pomogły protesty, że dla 
obrońcy Zagłębia wykluczenie się nie nale-
żało. 

Smuda powiedział: – Ja się chyba nie 
znam i nie wiem, kiedy odgwizduje się kar-
nego, kiedy trzeba uznać bramkę, a kiedy 
jest faul na bramkarzu. Po tym co widzę na 
meczach, to chyba na to wygląda. W spotka-
niu z Lechem najbardziej brakowało mi Co-
sty Nhamoinesu. Został zawieszony na dwa 
mecze za darmo. Został sfaulowany i za to 
dostał czerwoną kartkę. Nie mam już słów 
na to. Nie wiem do kogo się zwrócić, by oni 

normalnie sędziowali. Sędziowanie jest te-
raz gorsze niż przed walką z korupcją. Arbi-
ter, który sędziował nam mecz w Kielcach, 
jest arbitrem międzynarodowym i jeśli on 
ma tak zagranicą sędziować, to tylko my, Po-
lacy, na tym ucierpimy. Jak policzyłem 
wszystkie punkty, które straciliśmy przez sę-
dziów, to mielibyśmy dziś 22 punkty i miej-
sce w środku tabeli. Trzeba coś z tym zrobić. 
Paru sędziów wysłałem już do Wrocławia  
i udało mi się trafić. Teraz nie chcę ich tam 
wysyłać, ale niech nad sobą popracują. 

Piłkarze tracą przez 90 minut wszystkie 
siły, a jest to roztrwonione w sekundę. 

Można się pomylić od czasu do czasu, ale 
nie tak jak to było w Kielcach. To są pomył-
ki grawerowane. Podobnie było w Gdańsku, 
gdzie Lechia zdobyła gola po faulu na na-
szym piłkarzu. Gdyby to było raz no to trud-
no, każdy się przecież myli. Ale jak to się po-
wtarza, to nie da się tego wytrzymać nerwo-
wo – mówił Smuda. � Dawid Sołtys
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– Ja się chyba nie znam i nie wiem kiedy od-
gwizduje się karnego, kiedy trzeba uznać 
bramkę, a kiedy jest faul na bramkarzu – 
stwierdził Smuda

W piątek lubińska ekipa 
przegrała z innym fawo-
rytem do mistrzostwa 

Polski Lechem Poznań 0:1. Z prze-
biegu meczu można śmiało powie-
dzieć, że remis byłby sprawiedliwy. 
Stało się inaczej i to Lech wracał do 
Wielkopolski z trzema punktami, 
a Zagłębie przez to spadło w tabeli 
na 14. lokatę. Biorąc pod uwagę 
fakt, że Jagielloni na początku se-
zonu zabrano 10 punktów, to dziś 
miedziowi znajdowaliby się na 
miejscu spadkowym.

Jeśli weźmiemy wszystkie 
czynniki pod uwagę (zmiana tre-
nera, słabe sędziowanie itd.), to 
Zagłębie zapewne tak nisko by 
nie było. Potencjał ma zdecydo-
wanie większy niż wskazuje na to 
pozycja w tabeli. – Jestem prze-
konany, że Marek Bajor poradził-
by sobie jako trener. Jestem spo-
kojny o Zagłębie – mówi Franci-
szek Smuda.

Teraz przed lubinianami ko-
lejna ciężka potyczka. W piątek 
(godz. 20) na Dialog Arenie Za-

głębie podejmować będzie Legię 
Warszawa. Będzie to ostatni ofi-
cjalny mecz miedziowych w Lu-
binie. Później pozostanie ligowa 
potyczka w Sosnowcu z Wisłą 
Kraków.

Mocną stroną piłkarzy ze sto-
licy jest defensywa. Legia w 15 
spotkaniach straciła tylko siedem 
goli, z czego aż w dziesięciu poje-
dynkach jej bramkarz Jan Mucha 
zachował czyste konto. Ciekawe 
jest jednak to, że Legia lepsze wy-
niki osiąga z przeciwnikami pla-

sującymi się na wyższych 
pozycjach. Drużyny, które 
obecnie zajmują pozycje 
spadkowe, wygrały z Le-
gią. Jagiellonia Białystok 
ograła legionistów 2:0, 
a Odra Wodzisław 1:0.

Trzeba jednak pamiętać, 
że na inaugurację sezonu, war-
szawianie pokonali u siebie Za-
głębie 4:0. Teraz lubińska ekipa 
prezentuje się już lepiej, więc 
podobnego rezultatu raczej nie 
będzie. � Dawid Sołtys

Jeden z trzech pojedynków z górą tabeli Zagłębie ma już za sobą. U siebie 
przegrało z Lechem Poznań 0:1

Czas na Legię Warszawa
�Terminarz ekstraklasy ułożył się dla lubinian tak, że w tym roku Zagłębie dwukrotnie spotyka się z Legią Warszawa i Wisłą Kraków. Plus tego jest taki, że ÐÐ na wiosnę, to inni przeciwnicy będą walczyć z tymi pretendentami do tytułu, a Zagłębie mecze z czołową dwójką ligi będzie miało już za sobą.

TABELA EKSTRAKLASY
1. Wisła Kraków	 15	 34	 27:12
2. Legia Warszawa	 15	 31	 21:7
3. Ruch Chorzów	 15	 29	 20:12
4. Lech Poznań	 15	 28	 24:15
5. GKS Bełchatów	 15	 27	 17:11
6. Lechia Gdańsk	 16	 23	 17:15
7. Polonia Bytom	 15	 22	 17:13
8. Śląsk Wrocław	 15	 20	 18:16
9. Cracovia Kraków	 15	 17	 12:19
10. Arka Gdynia	 16	 15	 14:17
11. Piast Gliwice	 15	 15	 19:26
12. Korona Kielce	 15	 14	 20:27
13. Polonia Warszawa	15	 14	 12:23
14. Zagłębie Lubin	 15	 13	 12:25
15. Jagiellonia Białystok	15	 12	 16:13
16. Odra Wodzisław	 15	 9	 10:25

Zagłębie potencjał ma zdecydo-
wanie większy niż wskazuje na 

to pozycja w tabeli

Teraz przed lubinianami kolejna 
ciężka potyczka
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Baran
Ogromną rolę w twoim życiu odegrają 
w tym miesiącu osoby spod znaku Lwa 
i Wodnika. Możesz liczyć na partnera 
i na jego przyjaźń. Twoje zainteresowa-
nia staną się widoczne. Odczujesz przy-
pływ sił i poczucia własnej wartości, 
uznasz, że jesteś bardziej sexy. 

Byk
W grudniu kluczem do sukcesu okaże 
się twoja elastyczność oraz umiejętne 
wykorzystanie takich czynników, jak ko-
ordynacja rozmaitych wydarzeń w czasie 
i działanie przez zaskoczenie. Spodzie-
waj się dziwnych wieści na temat człon-
ka twojej rodziny.

Bliźnięta
Błyszczysz pośród ludzi, wykazując nie-
strudzoną energię i zaraźliwe poczucie 
humoru. Twoja energia rozprasza się 
wprawdzie na kilka spraw, ale przecież 
to lubisz. Twój wigor i witalność zdają się 
być odnowione. Masz dosyć jesiennych 
zajęć i nie możesz się doczekać zimy.

Rak
W grudniu stawiaj przede wszystkim na 
niestereotypowe rozwiązania. Sprzyjać 
ci będą niespodziewane wydarzenia 
oraz właściwa organizacja czasu. W po-
śpiechu lub w zgoła zadziwiających oko-
licznościach możesz zawrzeć związek 
małżeński. 

Lew
Atmosfera grudnia wpływa na zmiany, 
podróże, urozmaicenia i raporty docho-
dzeniowe. Oczekuje się od ciebie umie-
jętności rozróżnienia flirtu od spraw po-
ważnych. Przypływ sił witalnych sprawi, 
że znów w pełni zapanujesz nad swoim 
losem i przeznaczeniem. 

Panna
Grudzień wymaga odpowiedniego po-
dejścia do pewnych spraw. Zaznasz sub-
telnych emocji, może zdecydujesz się na 
związek. Pamiętaj: osiągniesz to, czego 
pragniesz, o ile okażesz się dyplomatą. 
Natomiast jeśli będziesz działać na siłę, 
odejdziesz z pustymi rękoma. 

Waga
Wnikliwie przestudiuj sprawy, określ 
swoje warunki, udoskonal techniki dzia-
łania i uprość wszelkie procedury. Jeśli 
tak postąpisz, gotówka szerokim stru-
mieniem napłynie do twojej kieszeni, 
możesz też odnaleźć zagubione przed-
mioty oraz wydatnie polepszyć sytuację 
finansową. 

Skorpion
Odważnie głoś swoje przekonania, wy-
korzystaj niedawne doświadczenia, 
szczególnie z zeszłego miesiąca. Otocze-
nie coraz częściej będzie zwracać na cie-
bie uwagę, podtrzymaj więc otaczającą 
cię aurę tajemniczości, intryg i niezwy-
kłości. 

Strzelec
Odniesiesz sukces w kontaktach z po-
tężnymi organizacjami i instytucjami. 
W grudniu ogarnie cię gorączkowy pra-
coholizm. Zdobędziesz się na nie lada 
wysiłek. Do końca grudnia praca może 
skutecznie tłumić potencjalne konflikty. 

Koziorożec
Chłodne dni grudnia umożliwią ci obiek-
tywny osąd i realizację planów, które od 
dawna cię fascynują. W połowie miesią-
ca zrozumiesz, do czego mogą się przy-
dać rozległe kontakty. Będziesz w stanie 
ogarnąć szczegóły zadania, które powi-
nieneś wykonać. 

Wodnik
Tryskasz wprost energią i witalnością 
w sprawach dotyczących zmian, popra-
wek, udoskonalenia. Jesteś świadomy 
dopuszczalnych strat, oszczędzasz nie 
tylko pieniądze, ale również czas i ener-
gię. Wyjdą na jaw twoje zdolności organi-
zatorskie. 

Ryby
Przez cały miesiąc towarzyszyć ci będą 
bliskie osoby. W walce między starszym 
a młodszym pokoleniem będziesz mu-
siał zająć określone stanowisko. Pomi-
mo nie zawsze sprzyjającej pogody, sta-
raj się często wychodzić, np. na imprezy 
sportowe.

 horoskop
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
Konkurs fotograficzny

„Milusińscy”

Rozrywka

- Panie   tu   szybciutko   
się   wpiszą!

Przysyłajcie nam zdjęcia swoich dzieci, a my je opublikujemy.  
Najładniejsze  zdjęcie zostanie nagrodzone dużym zestawem   

klocków Lego. 
Aby wziąć udział w konkursie, wystarczy tylko przesłać zdjęcie 

dziecka w wieku do 7 lat, do naszej redakcji  
przy ul. Tysiąclecia 3 w Lubinie i wyrazić zgodę na publikację.

Po zakończeniu konkursu wszystkie zdjęcia zostaną wystawione 
na wernisażu. Każde dziecko, którego zdjęcie opublikujemy, 

otrzyma pamiątkowy dyplom.

 Czapka   z   lisa...

- ... futro   z   norek

I  wszędzie   pełno  
pierza! - Prezes   ma   alergię?

- Zgadnijcie   na   co...

- Raczej   
na   kogo...

- Zaś   huzia   
 na   Józia

Marysia i Hania  

z LubinaMarysia i Hania  

z Lubina
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